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DZIAŁ GIEŁDOWY. v *  BANK DFWIZOWY,

i..iq ielski kredyt dla Polski.
LONDYN. 27. ma-ca. (A. W.) , Tim es" na 

kroniki „Finanse i handel'' za me szcza arty- 
p. t : „Kredyt fila Polski", w którym podkre- 

^8, że udzielona świeżo 4,000.0u0 pożyczka, jest 
W jjm  z największych kredytów jakie od w^bei- 

wojny udało się uzyskać w Londynie zagra

nicy, w  tym wypadku bankowi emisyjnemu P. 
K. K. P. .Do uzyskania sukcesu tego, przyczynił 
się w pierwszym rzedz'e rozwoi fi musowo- gos 
p d a rczy  Polski. Rozwoj ten spowoduje niewąt
pliwie podniesienie się waluty polskiej w naj
bliższym czasie.

„Bolszewicy nie chcą odkryć swych kart“ .
MUSKWA. 27 marca. (Pat.) „Izwiestja" za- 

jhieszczaią wywiad z Cziczerinem w sprawie 
'Dnfereneyi • genueńskiej. Delegacya rosyjska — 
'^znaczył Cziczerin — przygotowana jest na za- 
'‘■ziętą walkę |aka ladzie musiała stoczyć w 
0 ome swych interesów. Eatema zwołuje konfe- 
J.eneyę rzeczoznawców w sprawach dotyczących 

0s>'i, nic- zapraszając na nią przedstawicieli sa- 
Rosyi. Doihodzą nas tylko luźne -Jziennikar- 

s* i«  Sprawozdania z ty ch narad, lecz i my zazna

cza Cziczerin nie m L en w  przedwczesna odkry
wać naszych kart. Zasadnicza postawa oelegacyi 
rosyjskiej jest jasną. Delega.wa ma bronić nienaru 
szalnosci ustroju sowieckiego, suwerennych praw 
Rosyi i zasad .ekonomicznych Rosyi sow eckicj 
Obecny ustroi sowiecki zupełnie nie przeszkadza 
nawiązaniu gospodarczych stosunków Rosyi z Z a 
chodem, które to stosunki niezbedne są dla odbu 
dowy Rosyi i dla rozpoczęcia regularnej wyoi.a;- 
ny towarów z zachodem.

Beznadziejny stan Lenina?
liANNOWEK. 2b. marca. (Pat.) Moskiewska 

jwrawTda" podaje, że s t a n  z d r o w i a  L e i .  na  
b e z u e  d z i «  j ny .

BF.Rl IN. 2G. mor^a- M  jskiew ska prasa do- 
si, że w joniedzialek odbędzie siy nadzwyczaj- 

e posiedzeń,?. Nowie tu w  celu powzięcia posta- 
'w.en w  zw [ązku z coraz gTO :mejszvm stanem 
f ' ' - a  Leiina. Kierownictwo rosyjskiej delega- 

vyi obejmie Cziczerin
R iRLIN. 26. marca. „Rui" berliński omawia 

czynaara ,,dy piomicvi czerwonej" w  przededniu 
pnfewneyi genueńskiej.

wszystko —  pisze dziennik —  każe przy

puszczać, że po za dziwnym stosunkiem bol
szewików cno konferencyi genueńsKiej 'ukrywa się 
jakaś tajna dypbm acya. Kiedy rząd wioski zapro
sił Lenina, otrzymał kategorycznie odmowę, Od
mowa ta umotywowana była uchwałami rozlicz
nych orgamzacyi, oświadczający.h że ...lljiez" nie 
może pod żadrnym pozorem .przekroczyć granic 
Rosyi. Naraz Lenin wygłasza .mowę na zjezdz.e 
mcialistów, komunikując, że oo  k.lku miesięcy jest 

jCitory, wybiera się jednak do Genui Zapytu
jemy: jakiego rodzaju jest ta choroba? Co ukrywa 

[ się za filuj, i u-a cztm polega istota tej tajnej dy
plom acjo?. iRusspress).

DROBNE WIADOMOŚCI.
fB rv  a ?SZAW A. 27. marca, (teł w ł) S e jm o w e  
dbfc ^ v  l 4 t e c  z n c rozpoczną się prawdopo-
• Pme 7. lub 12. kwietnia.
Po1 , ar' Z e I n ‘ k P. wrócił dzisiaj o  god /. 3. po

opa ły ,  '

D e l e g a c y a  g d a ń s k a ,  złożona z 7 osób, 
przvbywa rutai jutro.

W . j c  w o d ą u o 1 v u s i  1 m zostanie za- 
m ianowajiy ju ILoman,

N XI. PRZYKRZ) kfHi€
" S a f e ,  * “ « « « .  dopóki nie przekonasz sio o  najniższych cenacli artykułów iaK Ponczochy, 

lv° 10r|ny  ̂ Swetery, Zawijanki, Bielizna męska i damska, staniczki, artykuły toaletowe u 
e D B r a ., L w ó w , u l .  S y i t c a t U B l Ł a  7  i d o m  w ł a s n y ^ .

n a  S .  F J 3 X 1 I !X I  i  JM i ‘. t ł o m u  rZ.

Brońmy się przed nędzą.
Polityka goaękyłarot* i 'marioowa rząd*b 

w chodzić poczyna mi coraz to inobczpi:1' z 
iiicjs/.e lory. Ry.ąnl m«>ma odwagi pTzee.iwstawdć 

ię mężnie i ieciergiczoib za,kusoiu sfer kapila- 
Ib lw ztiycli i pastar.-kicłi zmierzanievcli do ,,'y- 
glo<l/.onia pracownijców fizycznych i umysłu 
wyoti. Llziul p. PoiukoYsskicgo fuilrzą,'y przez 
palec na wylirski spekukmtóW szmiigluja.eye.ji 
n iasouo zagranicę tak do Cssurli .Niemici jak 
mi I losy i sowii^kiM tysiące wagoflów zhoża, 
mięsa i innych artykułów  gpOży*»oarych i p o - 

odtijącye.li przez lo nOwą falc draiżyzny i w 
ślad za leni idąoft strejki i zaburzenia; silną 
rękę ma lyfleo dla tyaŁ, klórzy waTozą z z;u- 
ma.i kiami na ich prawa i kieszeń.

W' Sejmie projekńij sic ustaw y, które są 
krwawom szyderstwem z nędzy niicszkaiiio- 
woj, przoislaczająccj się w prawdziuą klęsi- 
kc sjfotc-czjia.. Masy ludowe i rolHuniczo ska,- 

zfkltft na sam opom oc, będą aę rnusui^ 
cltw yi ić liajcnejąicziiiejszycli środków, aby sic 
przeciw sław ić w^/edkim zamacham na. ich pra 
\Va. Klasa rol>oinicza tu. Lwowa i i>bj*w d e lsn .o  
Idgo gnalu slanąwszy przód widmom zniesie
nia ochrony lokatorów, dała wyraz swoim tro
skom i obawom  na zgromodzoiuM pobJ:rczn«iri 
zw oła.ueni jirzez P. P, £ .Narodow a detnokra 
c; a saIsłiuj.ica przez swoich jiosłów  ustawy 
przychylne dla w arslw  Jiiftposiadającycli, po- 
dojmująca się w Sejtttfe refcraluw btiffiiącycJi 
zii.chhinności kiumoniczników, xpulk«t« ic na 
leni zgromadzeniu z osądem  i płOt<jpieTi.î 6ti>..#

Zgrom adzenie lo  peiwinnohy być także g ło 
sem ostrzegawczyip dla wlo.lar/.y i krierotmu- 
kćrw1 jHililyki państw'o woj, krajowej i gminnej,, 
że czas najwyższy, ab}' zejse z błędnej i nie- 
|s.zpiecziK>j drogi

# 1
Przeeiroko zamachowi na ochronę lo* 
katoruw i przeciw polityce żywnościo

wej rządu.
(M asow? Ztp omadzenie ludowe w Izbie ręko- 

dzi ainmzej. Rezclu^ye jednomysrme 
prżyjęłK)-
Rade IłolHibiiez.i P. P. S.,

poni<-dzuilck wieczorem zgr
^ w o ła n e  przez 

m. Lwowa, na 
madzi nie ludowe oliejm ow ało na jw fządtu  
ilziormym naj.iklu.dniejsze w chwfli dzisiejo,ej 
zagadnienia zamach na ocłmrnę lokaloniw, 
projektowany ostatnio •przez kom i syp piawiu 
czą si junt i wzrost ilrozizny a politykfc w y 
wozowa ftąjdu.

0  goilz. pćd do 7. wier/.oiem  ogół robotni
czy zapełnił szczelnie nie tylko salę a.le i 
wszystkie gałm i"' obsziuatej sali w Izhii rr- 
kocłziefnii ze M iee zagai! przowKlnieza.cy lUk* 
dy R ob. red. to w Szezyrck. zwrącajfec uv a- 
ge na 'projekt >w an<i zniicnc doi w licza: ohowi.A 
żującej uśiajry, na wzrost drożyzny i m ogące 
siad wniiknąi nastęjicilwa. puczem 4ffcpi'0pono- 
wał dO pnyędM itn iov Wlftr.zystęgr., (fra Bu- 
bera i ta* Urseia.

t

Po iiKCephnianiu pi'<‘Zyiiyuin, zabrał glos 
Iow. DręgiewP.z. W swoim referacie przedsta
wił mówca losy usU w y ciironiącej m esakoO-
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"ów  przed sarno wola' karnieruczników, Dzisiaj 
kiedy rozzuchwaleni kapitaliści znajdują w  ■Sej 
mio chętnych w ykonaw ców  do lakich tyłku us
taw, Które godzą, w  interes klasy* robotniczej, 
rządy państw' innych szukają środka na

KLĘSKĘ MIESZKANIOWA, KTÓRA CIĄŻY JAK 
ZMORA

ale i 
zastój

\ i e n i r
f u n d u -

nad pracownikami nie tylko fizycznymi, 
um ysłowym i. Na Lrak pomieszkali, na 
budowlany poszukano w Czechach, i 
czech takich, środkow, lak stwarzanie 
szów  1/udowlanych, kooperatyw lokatorów, bu
dujących nowe mieszkania przy wydatnej po
m ocy rzatlTif i t. J>. U nas 'wszystkie zwyżki b y ły 
by jroc.hlonięlo przez n ienasyconość tej szczu 
płej stosunkowo garstki, jaką są kamienicz- 
nicy, a ghkl m ieszkaniowy służythy im do ro 
bienia krociow ych fortun na nędzy i niedoli 
szerokich rzesz pracow niczych. Podwyżki pro
jektowane przSz endeckiego jpft? renta w  se j
mowej kom isy i prawniczej, są nuigraw auiein! 
sip z tcj/.e iiq Izy i wyw oływ aniem  wzburze
nia, któro m ogą przynieść jaknajfatalnicjsze 
skutki. \low'ca wzyw a zebranych ahy wyćią- 
gtnjfi naukę z tych zam achów  na i eh kieszeń, 
a przy najnlizszej sposobiłoś, i dać dobrą na- 
kę endeckim postom , autorom i protektorom 
tych wszystkich dla klasy pracującej szkodli
w ych ustaw.

Do drugiego punktu porządku dziommp^
/e-ferou d radny m. Lwowa, tow. M. Ohry | 
stowski.

W  doskonatem  przem ówieniu nakreślił 
iuow ca dzisiejszo konsekw encje w prow adzone - ) nycja podwyżeIc ™ S*u, 
go w roku ubiegłym  w oln e j < handlu i sk re -: ' 
sienią Miriisferstwa aprow izacji.

Dzisiaj po niewuzasie, kiedy referent na 
posiedzeniu Rady miejskiej poruszył sprawę 
wzrostu drożyzny i nioliezpieczcńsiwa w yw o
zu, będące następstwem wolnego handlu, zna
lazł poparcie u tych, którzy byli do niedawna, 
jeszcze liajża/iiekLr jffczytnai obrońcam i tej woT- 
nośęi handlowania.

S ocja liśc i byli zaw sze zwolennikami so- 
kwostru, a to,, że aparat państwowy nie dopi
syw ał pow inno b y ło  być • *

POBUDKĄ DO POLEPSZENIA 0 0 ,  A NIE 
PAŁKOWI TEGO ZNISZCZENIA

KINO „LEW “. Dziś we
Arcydzieło filmowe amerykańsku=francuskie,

MADAME X...?
w torek 28  bm.

dramat w 6-eiu aktach pud tyt.
nv tle kwiillliitn łf iisincgo n sly H 
t r a t f e m z  F B i Ł f c -  
P-lH n  głoum, roli

DO

Za. blagą a.poleoznjąuą „w oln y  handel11 p o 
szło wielu naiwnych, a dzisiaj m szczą się na 
nas konsekweneye pamiętnej uchw ały sejm o
wej z Tipca ub. roku, która rozpętała żyw ioły 
paskarskie naszego kraju Likwidowano jeden 
urząd •gospodarczy po drucm i a na Radzie m i
nistrów n e  znalazł się nikr, kio by był zu ro- 
d f  uwagę na niebezpieczeństwa grożące kra
jów i na skutek bezkarnej polityki paskarzy i 
- j*  kulantów.

S ocja liśc i byliby woleli, ażeby ich prze
widywania, którym dali wyraz w  czasie de
bat fiad wprowadzaniem wolnego handlu nie 
spełniły się, n.estety rzeczyw istość okazała się 
jeszcze smutniejszą ml tych przepowiedni.

GOSPODARKĘ PAASTW O W Ą WEPCHNIĘTO 
W RLĘDNE KOŁO

. dzisiaj toczym y się ,akby po równi p och y 
łej ku gospodarczej przepaści Stosunki nie 
zm ieniły sn nawet wtedy, kiedy byliśm y św iad
kami zwyżki marki polskiej. Marka poszła w 
górę, ale w górę poszła leż spekulacja  i pa- 
skąrstwo

fx)S nasz dzisiejszy w znacznej mierze za 
ieżnym jest od  polhyki Sejmu. A Sejłn len 
w w iększości jest .Chłopski i geszefciarski.

Agraryusze, chłopi i spekulanci rria.ją w 
tym Sejm ie silne i jednolite zastępstwo. Pas- 
karze eksponujący zagranicę zboże i hynio ty
siącami wagonów liczą zawsze na poparcie,, 
Któro też ich nie zawodzi

Dzisiaj jest przeto najw yższy czas, ahy 
zw rócić państwu uwagę na zbrodn iczą ..robo
tę tych paskarzy, którzy na w yw ozie zboża 
i bydła, robią m iliardowe majątki

Spetuiaicya spółek geszef< iarsidch jak „ 0 -

vum 1 Latawiec i inne przechodzą najśm iel
sze w ybrtk i ludzkiej fantazji.

Próbkę takich sp^kulacyi mieliśm y przed 
L iku zztledw ie dniami, na rynku h unHowym 
odnośnie do jkj. Geny spadały z 110 niaroki 
na '20 do 20 mk., aby się znowu podnieść nu 
w iadom ość o tern, ż e ' m ożna będzie wywieźć 
z Polski w najbliższym czasie 600 wagonów 
jaj Jaki w p?yw wywiera udzielenie pozwolenia 
wywozu widzieć m ożna fakżo i na rynku m ięs
nym. W ciągu 14 dni kilogram nuęsa podsko
czył w  coniu /* 100 nat G00 nik., smalec z 900 
na 1400 mk.

Obser, ujem y leż codziennie fakt wzrasta
nia cen zboża, chłebti i imąki. G /as juz ostab cz- 
ny, aby rząd cala lą sprawą zajął się bliżej 
i wziął w obronę liiiiiunowc.rzeszo na bezw zglę
dny łup w ydanych konsumentów.

Nad w ygłoszonym i refuratami rozwinęła się 
żywa dysku ya Zabierali g ło s ' tow. Dr L<5- 

! wmnherz, zbijuj;vc nieszczernść argumenlów ka- 
1 lniemczniki w , pom agających się m eproporeyo- 
i nalnio wysokich, l>o 40-krotnych do- l(X)-krot

tow . Maksamm, przed 
stawiając wyczerpująco nędzę pracow ników  pań 
Klwowych, tow. Bosy i ohyw. Mai iałek. P. Z w o
liński przedstawiając drastyczne przykłady nad
użyć w handlu wywozowym  przez niektóre or
gana administracyjne, zw rócił uwagę na szmu- 
giel uprawiany w okolicach Sosnow ca i C ie
szyna. Po przemówieniach dr. Luher i i przed 
staw nicla  inwalidów wojennych poddane zo 
stały zgłoszone przez referentów rezohn ye. Re- 
zolu^fye te, k t ó r e  zostały Dl hwalone jed n o
myślnie wśród burzy ok la ików  brzmią

.W OBRONIE LOKATORÓW.
Zw ażyw szy, żo w  razie usunięcia ustaw y 

o  ochronie lokatorów, ci ostatrn, jako słabsi 
byliby zdani .-na laskę i niełaskę w łaścicieli 
dmnow, którzyby w takich * warunkach mogli 
śrubow ać czynsze do w ysokości nieograni
czon ej; ' * -,

zważywszy, żo masy prolelaryatu i stanu 
średniego nie m ogąc p łacić paskarskich czyn 
szów  zostałyby pozbawione dachu nad głow ą;

zwazywszy dalej, żo Wyśrubowanie czyn 
szów  w yw oła łoby now ą i.aię drożyzny na 
■wszystkich polacii a st,:m taki spow odow ałby 
katastrofalne wstrz^śnieniu w następstwach 
sfwych nieobliczalne; , , .
zw ażyw szy wreszcie, że paląca kwesty a tniesz 
kamowa inoże być załatwiona jodynie w  d ro 
dze raeyonalnej polityki mieszkaniowej i roz
budow y miast, miasteczek i wsi przy wydat
nej pom ocy państwowego funduszu mieszka; 
niow ego, a nie w drodze zamachu na ochronę 
tokabjrów . ,

Ludowe Zgrom adzenie obywateli m. lawo
wa odbyło dnia 27. marca, P.I22 r. pro teslo je 
stanowczo przeciw projektowańr mu zam acho
wi na ustawę o  ochronie lokatorów, wzywa 
z naciskiem Sejm i Rząd, ahy projekty w niesio
ne odrzuciły, natomiast stworzyły wydatny fun
dusz mieszkaniowy,

1 wzyw a Rzą-l i Gminy, ahy przystąpiły tló 
inlenzywncj budowy p ob ieżn y ch  budynków, tu
dzież dornów m ieszkalnych dla państwowych 
i sam orządowych rol*jtnik<>w i urzędników'- i 
przez rozumną politykę mieszkaniową ożyw iły 
nich  budowlany.

W yrażając uznanie klubowi posłów  s o c ja 
listycznych za ich dotychczasow ą obron", w zy
w a posłów  m. Lw ow a do energicznej walki 
w obronie dotychczasow ej ochrony lokatorów.

W OBRONIE PRZED DROŻYZNĄ I W YGŁO
DZENIEM KRAJU.

Spotęgowany ostatniemu bczplanowyiru zarzą
dzeniami centralnych wradz państwowych W zrost. 
aroż/zny, zmusza świadomą swych .praw klas? 
pracującą m. Lwowa, do podnięsi«nią silnego g»o- 
su' protestu DrzeciwKo dalszemu prowadzeniu po
lityki wygładzania mas pracujących.

Dzisiejszy jawmy brak orędownictwa dla 
spraw twórczych warstw pracujących ze strony 
czynnikow rządowych i zabójcze forytowanie pry
watnych interesów Wieikdh wojennych i powojeiw 
nyeh handlarzy *i spekulantów niusi ustąpić naresz
cie miejsca opiece pierwszych i podstawowych 
d'ia państwa interesów większości obywateli.

Ujawniające się silnie w  ostatnich tygodni ach 
ogałacame kraju przez wywóz podstawowych ar
tykułów wyżywienia, jak zboże, m ięso,'jaja, spro
wadzić m oże niebywałą dotąd kieskę drożyzny 
i głodu w  zbliżającym  się okresie przednów
kowym. Niepohamowana- chęć zysku luindlarzj 
i eksporterów sprowadzić może ruinę ną bu 
dzący się wolno u nas ruch budowlany i prze
m ysłow y.

Pragnąc uchylić t,o grożące, a  częścią  j !l? 
i' istniejące nirbezpio,czeństwo, w iec publiczny 
obywateli m. Lw owa żąda od naczelnych władz 
państw ow yffi i Sejm u;

J. Natychmiastowego wstrzymania wywozu 
zboża, bydła, mięsa i jaj poza granice państwa-

U. Cofnięcia wszelkich udzielonych zezwo; 
leń wyavozu prywatnym firmom handlowym  
ujęcia w swe rgco zakupu > zbytu tych ilości; 
które zo względu na międzypaństwowe urno
w y hanrllowc eksportowano być mają.

11 Ii /npow iuenia  pracującej ludności dosta
tecznych zapasów zboża i Huszczów przez u-

dzieletiiC /w i e k o m  spółdzielczym  spozyw c ó ^
wszelkich ulg kredytowych i transMportowy^1’ 
dla dopnm ożenia im w  zasjiokajaniu potrze'1 
szerokii li mas pracujących fizycznie i umysł1 >" 
w o. —  Zupełne zniesienie ceł iiUpm-towy^  _...r _________   ceł importowy1̂
a nałożenie ce ł w yw ozow ych  na artykuły 
szej potrzeby.

Tę prze-slrogo. rzucamy dziś w  stronę te?4’ 
rzekomego obrońcy spożyw ców , akim jest rm11' 
przcmi. i handlu w lej na/dziei. że dalszy1, fiaSZ; 
apel stanie sig już zliytocznyrn.

IB

Zjazd Zwigzku zawodowego ro îO' 
tników budowlanych.
(T * b Dz^nnika Lud.inwego'0- 

KRAKÓW, 25. marca 
W  cali Domu Robotniczego rozpoczął 

obrady zjazd Związku zaw odowego ruhotm 
buoowlanych. Przed oiwardt-m zjazdu chór » 4 ch| 
robotniczej'1 oifrpiewał kilka pieśni powita1 1 ^  
puczem przew. tow. Łapiński zagaił zjazd, a g, 
stępnie objął przewodnictwo. Z jazo powitali *

o b w o d o ^ hniem Rady Robotniczej i Komitetu w ' - - -  za- 
tow. dr. Muller, imieniem koriiisyi Zwrą/how 
wodowycti tow. Jasiński-

svanie-W  pierw szym  dniu zjazdu tow. Oplustd, -,e •-
bmski i Łapińśki złożyli sprawozdanie o  
Zv.iązku, którv -wykazuje wzrost członków^ ^

Zjazd obradować 
bota i niecziela).

będzie przez dwa

Itfil
A k a d o m ic k a i S

Od mterfen 78-qn
wspaniały film wło
ski, dramat w 6 akt. Dzieje Grzechu

Inserujcis w fDzienniku Ludo-vyn‘

Żeromskiego. -  W głóJ^
ruli Stanisława
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Załatwienie sprawy wileńskiej w Sejmie
Piątkowa posiedzenie sejmu poiw ięcoue b\ ło 

oprawie wikńsikiej. Sprawozdawca tow. Niedział
kowski ooczytał uchwałę powziętą przez sejm 
wilfcóski 20 lutego b. r. i aki złączenia Ziem. 
Wileńskiej 7. Polską z  3 marca b. r., podpisany 
przez członków rady ministrów i przez delega
tów sejmu wdeńskiego, przyczem 10 delegatów 
dopisało do protokołu znane oświadczenie. Spra
wozdawca przytacza następnie uchwałę komisyi 
komorytucyjnej w znaneni brzmieniu i zaznacza, 
że sejm wdenski upowazn.t delegatów do wejścia 
w okład1 sejmu Rzeczypospolitej, o  ile sejm ten 
U

wyrazi na ro swoją zgodę- Przeprowadzenie no
wych wyborow w  Ziemi Wileńskiej byłoby nie
wykonalne, a trudno pozoawiać ludności Ziemi 
Wileńskiej przez tych kilka miesięcy przedsta
wicielstwa, proponuje Komisya dopuszczenie do 
sejmu ustawodawczego dwudziestu członków d e 
legacji sejmu wileńskiego jako posłówr względi 
nie cmudziestu ich zastępców,

Po przyjęciu proponowanych Yysioaków w p ro 
wadzono nowych posłów w i łebsk .h na salę, p o 
czerń przemówił marszałek sejmu wileński.-go Ło 
kociewski i marsz. Trąmpczyrisk,

Sk<rmunt n swej polityce zagraniczn.
Wi koimsyi spraw zagranicznych mówił nu' 

nisier Sk.-munt o  konlerencyi bałtj-deej, genueń
skiej i bukareszteńskiej. Przed wystąpieniem mir 
mstra zgłoszono szereg interpfclaeyi. Poseł SlńA- 
sk* zapytuje ministra w sprawie tyciu g nm po- 

W&fojf Jwastawsktego. które w r. 1920, w  czasie 
odwrotu bolszewików zostały zajęte przez Łoty- 
szów i dotąd nie zostały Polsce zwrócone.

Wi odpowiedzi oświadczył Skirmunt, ze spra- 
"Jti ta ty ła  omawiana podczas komerencyi bałty
ckiej w  W arszawie z łotewskim prezesem mini
strów, p, Mejerowiczem, i należy oczekiwać jej 
polubownego załatwienia.

Drugą interpelacje zgłosił pos. P e r l ,  stawia 
ikc zapytame, jaki ma cel i znaczenie zamierzona 
konferetii^ya rysica i jaką potrzebą została w yw cj  
tema, a następnie czy nie czyni ona wrażenia ja
kiegoś usprawiedliwienia się konferencja bałty
ckiej w W arszawie przed Rosyą.

P. Skirmunt odpowiedział, że dotknie tej spra
ny w przemówieniu ogólnem.

Pos. R a t a j  postawił też szereg pytań. Min. 
■skirmunt odpowiadając komunikuje, że na nie 
drzedlłożenie seimowi umów z Prancyą wpłynęły 
Pf^yczyny czysto techniczne. Co do układu z Cze-' 
chosłuwacyą to forma jego nie jest "zmieniona, na 
zwłokę zaś wpłynęła konieczność załotwienia pew 
nych spraw, między innemi Jaworzyny. Na zapyta

nie z Gtiwifc w sprawie gwałtów popełnionych 
na Polakach przez Niemców w  niemieckiej części 
G. Slaska, Skirmunt oświadcza, że w komi.,yi gór
nośląskiej zostało już wszystko w tej sprawie 
przez przedstawicieli, rządu polskiego uczynione.

Następnie odiezytał Skirmunt tekst umowy,  za. 
wartej z państwami bałtyckiemu Nie ogłoszono 
jej dotychczas ze względu na obowiązujące nas 
porozumienie z państwami bałtyckiemi bco do ter
minu1 ogłoszenia. Dalej omawiał p. Sk rmunt spra 
wę porozumienia z państwami małej patenty, i 
wymki zjazdu bukareszleńskieg j i belgradzkiego,- 
który dotyczył głownie traktatów związanych z 
zakończeniem okresu wielkiej wojny europejskiej.

Następnie omawiał minister przygotowania na 
konferencyę genueńską, dotykając głównych m o
mentów politycznych, które Jeżeli nie na samej 
konferencyi, to przy sposobności zeb ra n a -s ię  
przedstawicieli wielkich mocarstw w  djenuji mogą 
być poruszone. Z braku ^ezasu i przez wyjazd 
ministra w niedzielę do Paryża, nie wszczynano 
dyskusy i nad ekspose.

Tow. Nieoziaikowski zwróci! się do ma. Skir- 
munta z zapytaniem o stanowisko Polski co  do 
Gruzyi. Minister jiw jadczył, że zasadniczo spra
wa ta ma naszą pełną sympatye i \vr razie wys.i 
nięcia jej na konferencyi w Genui, spotka się 
z naszej strony z życzliwem stanowiskiem

Konlerencya obwodowa PPS. Zachodniej Małopolski
(Teł. „Dzienni*a Ludowego'*). ^

KRAKÓW 25. marca 1922. | Z ffer, z dziaialn ;ści okr. Komitetu w Białej tow-
Q yodz 10'40 przed południem rozpoczęła Pająk.
w magistratu1 konfereneya obwodow a PPS. I O godz. 1 po południu przerw ano obradv 

Z^chocLiii-j Małopolski. Konferencyę zagaił w i co- da godziiy  3-ciej po poi.
Prezydon, pr Bobrowski, poczem wybrano
5 ^ 1  PTzewnodi.iClwo objął pos. tow dr.

arek, Następnie powitali konrereneyę imieniem 
7° ’ ads.ycznych wójtów pow. wielickiego tow Ta
tara wójt z Kozm lc, imieniem sto w. młodzieży 
£  otnloaej ,',Stla'' towu Papuga. Na wniosek red.

w. Haechera wysłano gratulacyjną aepeszę do 
^ O b i r f e a  z okazy jubileuszu. 
w . ‘ T^wozdat.ie partyjne ziożył tow. Mdlisz,
^  i-r  że mimo trudnjrch wa?unkow, organi- 
zło-^  *'arlyi'ne rozwijają się. Sprawozdanie kasowe 
s ie^  ° W’ ^r' ^ OS0»ZWe^» sprawozdanie o pra- 
tow^M  ^°VVr’ ^̂ ał>cl̂ ei’' z ruchu oświatowego prof 
_ * * ao< o  orgamzacyi współdzielczej tow

KOMUNIZMU W  NIEMCZECH.
n o t y  Darł ^ W jw nictw o „komunistycznej spól 
^zsami, \ n̂ie nak:ży tegoż stronnictwa u-
terteż ce Z Party^i komunistyczną Niem ep), ja- 
<hokj-a,i • y ^ r ^ d  niezawisłej socja lno- <ie- 
« W l f e nef Niemiec ogłaszają w odez-
tyt-li ^jóstało doj«>nane połączenie się obu
■ ^ c ie  r ‘7 Chv >T* * V ' nif uawisłyt b w parła- 
czwapt lĈ  ’ ^ d z ie  68 mandatów i stanie się 
terosci. r7'*kJ frakcyą <pxl (względem licze1-

P ) poiudaiu lozponzęla się dyskusja nad po- 
wyższemi sprawozdaniami, w której przemaw ali 
tow. Grohs, pos. Czapiński, dr. Gcmplowicz. inż. 
Njwu-ki, MaJisz, lleuoerger, pos. Pużak, Ga.iz- 
wulówna, Krwaw icz, dr. Guni ner, Sum, Daecker, 
Hoffmann i Papuga ,

Następr.ie pos. iow. Daszyński wygłosił refe
rat o sytuacyi politycznej i akcyi wyborczej, o - 
mawtając pxlzia ł okręgów  wyborczych i wzyw a
ją- do poczynienia przygo.owań do wyborów- sej- 
mowyeh.

Konfereucj-a wysiała depeszę do pOs.  tow. 
dra Diamanda, żj-cząr mu rjch łego powrotu do 
zdrowia.

—  M*

PRODUKCYH WĘGLA NA G. SLĄKU.
KATOWICE. 27. marca (Pat.) P rjdukcja  wę

gla górnośląskiego w lutym r. '1922 w 24 dniach 
roboczych wynosiła 2,684.341 tonn W  tym samynt 

Pfl^.esią.cu z. r. rówmież w  24 dniach rolroczych 
wynosiła ona 2,805.011 tonn, a w1 lutym 1913, 
również w 24 diucteh roboczych 3,722.699 tonn. 

— —
W PLATA DANINY W POZNANSK1EM.
Ogólna suma daniny wpłaconej w  b. dziel- 

nirwpiruskiej przekr^<czvla na początku bieżącego 
tygoma kwoto 7 miliardów mk. <

PA S AŻ Nemosć! ̂i. .. aar* •

Likwidacya strejku w iirm ia  
„Premier“ w Borysław ia

PROTOKOL, P.ODPISANY D. 27. 3 B. R. -W: 
BORYSŁAWIU, W  ^PRAWIE IJKW1DACY1 

STREJKU W  FIRMIE „PREMIER*.
Obie strony post-cmawiają zgodnie, oo nastę- 

puje:
1) Zajście mięsdzy Inżynierem Zdi arskmi a- 

poinocnikienn szj-bowym, Trybusem rozsądz" sąd 
polubowny, skłaoającj’ się z . 2 przedstawicieli 
pracodawcow( i 2 przccŁsiawiciel. robotników, oraz 
zgodnie przez nich wybranym superarbitrem.

2) Aż do chwili wydania w-yroku nie pćłnią 
stuzby ani inż. Zaziarsk., ani pom ocni* szybo.- 
w-y Trybus. Ten ostatni otrzjmiuje za ten czas 
pełne pobory.

3) Stwierdza się, że prawo przyjmowania i 
wydalania robotników przj-sluguje tyiko kiero
wnikom ruchu, natomiast asystentom przysługu
je prawo w.ydulunia jedynie w wypadkach karję- 
godnych, w- których ustawa, względnie porządek 
srużb^wy przewiauje wydalenie bez wypowie
dzenia.

4) Robotnicy mają możliwie natychmiast zgło
sić się do p facy na dawnych swych prawach de 
sw-ych warsztatów pracy, firma zaś rozpocznie 
ruch w miarę zgłaszania się polnych komple
tów, potrzebnych do uruchomiania poszczegól
nych objektów. Za strejk nikt nie będzie wydalony.

5) Robotnikom z Zachodu pozostav. ia się o s 
tatni termin zgłoszenia się do pracy do  3. kwie
tnia b r.
1 6) Żądanie, aby sekretarze Zw. Z  a w. mieli
prat^o interweniowania w  fiwme, należy w myśl 
wzajemnych ustalonych zasad, obowiązujących u 
mowy zbiorow e 'do kompetencyi jrehicgo przed 
stawieielstwa przem ysłowców i robotników. W o 
bec tego nie może - b o ry  sławska Izba pTacodaw*- 
ców  żądania tęga rozstrzygnąć.

7) 2a strejk się nie plaei.
Na tem protokół zamknięto i podpisano 

Chłapowski, Suwrała.

R O B O T N IC Y  P R 7 E M Y S Ł U  G Ó R N IC ZE G O  U MI
N IS T R A  P R A C Y .

K K A k n Y Y  27 mama *lel. wi.). Otlbyła się 
koiiferenrra jiizedslaw ieioli /.w. rołmlninów 
przecrtTsin gćówiiczego z baw iącym  lu mini irem 
łjiracy Darow^kim. \ a  konferencyi pr/.odglnwiono 
żądania  rojłótuików, stnrinułow ano przez Slań- 
<'.y.yka imieniem Z ag łęb ia  (1 iłlitOWskiego, Tatarę,. 
imieniem salin i isuma. irtbienitan rotini.nikow 
naflowych. Hol.oluicy domagaja, się1 za p ro w a 
dzenia po zakładach górn iczych  inspekęyi pta- 
cy, j io d le g łc  miii. ju a c y  i opieki sjioUwz.ncj, 
a odnomie uo salin utrzymania datvchczaso- 
w ych  k o jz y ś r i  (1(H) proc. zapom ogi z kas ch o 
ry rii na wypadek c h o ro b y j. M.iusler po wy- 
: iu Jianiu jioslulalow obiecał wniesienie ieh na 
ltade ministrów.

-—««« -
D E L E G A C Y A  R G S Y JS U A  NA K O N EER EN CYI 

W  GENUI.
LONDYN, (Pat.). Reuter donosi z Rygi, że 

Cziczerin będzie w miejsce Lenina ptzewixliuczył 
delegacj i rosyjskiej na konfere wy.i w Genui. Ł o 
tewski konsul w Moskwie udzielił w izy paszpor
towej dla Cziczerina 25 delegatów i 15 tzeczoz- 
znaw ców.

*•4 ---
R E E W «IK U A C Y A  Z R O SY I.

MOSKWA. W tj-ch uniach p i wróci o  z  Ukra
iny do Moskwy grupa objazdowa pokskiej de- 
legacj i reb-w-aknneyjne, dla .xlt)io"u taboru kole
jowego. jx>megającega na mocy traktatu ryskie
go zwrotowi Polsce, prupa p-zejęła w- Charkowie 
f Połtawie opeocz irmsgJO mienia kolejow ego 61 
jKarowozow. W  ten sjiosób otrzymała Rolska już 
72 parowozow,

\

M*^.-chT Wielkie arcydzieło filmowe w oaktacłi pt; IS jH Iliti 1

/
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J / o w i n y d n i a ,
Lwów. 28  m a rca . 

RE^tRTU AR TEATRU MIEJSKIEGO W E  L W O W IE :
We wtorek o  godz. 7 30 „Zamarłe oczy “ , opera w 3 

aktach D Alberta
We środę o godz. 7-30 „O  skibą", dramat w 4 akt. 

Kossora.
Po kazdem przedstawieniu w itczornem  czekają 

w ozy  .ramwajowo do  użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach . .

*—•••■ -
REPERTUAR „TEATRU NOWOŚCI", ul. Słoneczna.

We wtorek o  godz. 7-30 .M iliarderzy", operetka 
w 3 aktach Steffana.

We środą o  goaz 7-30 .Dam a w gronostajach", 
operetka w 3 cktacn Gilberta.

Bil< ty Jo Teatru Nowości sprzeoaje kasa zamawiafi 
w teatrze Widkim wejście od ul. Legionów w dzień zaś 
przedsuvien ia od godziny 6 popoł. w Teatrze Nowości 
iPasaż Hermanów;.

___
REPERTUAR „T F A T R l, MAŁEGO" (GrMedca 2 b )-

We wtorek o  godz. 7 o0 .N ie ? ' ozumienie", konte 
dya w 3 aktach G. Zapolskiej.

We środą o godzinie 730 ,,Czysty interes", kome- 
dya w 3 aktach Sr Kieurzynskiego.

— —
Reperti ■ u k r a iń s k ie g o  teatru tow . B es idu  Sala 

Łysenki Szaszkiewic /a  5.

SAMBOR w sali Kinoteatru Jnwalid".
We wtorek 28 marca. .Halka", opera w 4 aktach St. 

Moniuszki
Wi środą ’ 9 marca .Cygańska m iłość", romant. 

operetka w 3 aktacti F. Legara.
uoczatrk o 8 wieczorem. Bilety wcześniej do naby

cia .Narodna Torhowla*.
— —

l  UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. AD. 
MICKIEWICZA, ul. ŁJourlarda 5 (boczna Batorego).

W  piątek, 31 marra b. r. o  godz. 6‘30 wykład 
inż. Drexlera p. t.: „W enecya" (miasto i jego 
sztuka), z obrazami 5&wietl.

OD W  YDAWNICTWA. ‘W ob ec  zakończenia 
5 tri jku w drukarniach, „Dziennik Ludow y" wycho
dzić będzie znów w  dawnej objętości ! jak daw 
niej o  goaz. 6-tej rano. Cena pisma nie będzie 
podwyższona. #

JUBILEUSZ TOW. OBIRKA. W sobotę wie
czór w wielkiej sali „Gwiazdy" odbyła się ser- 
ceczna uroczystość jubileuszowa, w  której liczne 
grono koiegow a w odo wy ch, delegaci wszystkich 
arpamizaryi robotniczych, reprezentanci różnych inJ 
stytucyi zgromadzili sic, aby ockfoć hołd wielkiej, 
niespożytej pracy społecznej i . politycznej, po
święconej klasie pracującej, aby ją uczynić waż
nymi czynnikiem społeczeństwa. Trzydziestopiecfo
cie tow. Obirka, to tej ofiarnej pracy uosobienie. 
Jej też składała cześć organizacya tow. drukarzy 
reprezentanci party i soryaiistycznvch, gdyż tej
idei, jubilat był niezmordowanym p onierem.

Uroczystość cała miała charakter niezwykle 
serdieczny z  wszystkich przemówień wybijała się 
nuta wieŚtiej szczerości, i wiary, że jald przed" 
35 laty socyalizm ‘i zorganizowany ruch robotni
czy kryć się musiał w podziemiach, tułać po nie
dostępnych poddasza! h, a dziś śmiało sięga po 
wiatkę, zdobywa jej zręby, tak niedalekim musi 
być czas, kiedy zwycięstwo socyanzmu a wraz 
z rum proletariatu stanie się rzeczywistością.

Poza przemówieniami wypełniły w eczór zna
li omite produkeye chóru drukarzy, muzyczne i 
wywołujące huragany oklasków w ys.ęoy deklą- 
mecyjne.

Z  TEATRU. Potężny dramat Kosora „O  skibą" 
wystawiony z catjTn przepychem dekoratywnym, 
grany będzie w  najbl.zszą sradę w  tym samym 
składzie co  na premierze

W  Teatrze Małym „Czysty interes" z dyr. 
C zaz-nowskim w rob Kordelasa, joójdzie w  środę i 
sobotę. Sol oti.ie przedstawienie będzi** 25 z  rzę
du tej wesołej komedyi.

„Nieporozumienie" które grane będlzij w Te- 
airze Małym w czwartek i w piątek, 'wyreżyse
rowane świemie przez Rusińskiego, gromaoz! sta
le tłumy publicanu sci.

W  Teatrz* Nowości Święci trium fy prześli
czna operetka ,Lkama w  gronostajach". W  
r#-tce tej biorą udział najlepszc#siły naszego ze
społu,

MIŁOSC WĘDROWCA. Pod tym tytułem wy
głosi we wiórek 28. b. m w sali Kasyna Miejh 
sk:ego znany literat i krytyk Stanisław Dzikowi- 
ski odczyt na temat: „Knut Hamsun i Kobiety". 
Bilety wcześniej nabywać można w Księgarni Na
ukowej (Hotel Gt orgea). Na godzinę przed roz- 
paczęclem przy kasie. Początek o  godzinie 8 
wiecz. •

PIERWSZY WIELKI WIECZÓR BALETU, od 
będzie się w Teatrze Wielkim w e czwartek 30 b. 
m. ze współudziałem sławnych baletmistrzów N. 
Kirsanowisj i A. Fortunato oraz wszystkich człon
ków naszegj baletu z pp. Faliszewskim i Burkact- 
ką na czele. Na program złożą się: „Sen Arle
kina" balet w • 1 akcie układh A. Fortunato z mu
zyką Czibulki. Drigo i Kreslera — Diverusemeiu 
układu S. Faliszewskiego i „N oc W alpurgowu" 
z muzyką Gounoda w układzie A. Fortunato w e
dług treści z „Fausta". Dyryguje kapelmistrz 
Siadler.

Sprzedaż biletów już się rozpoczęła w e wszy. 
stkich kasach i postępuje w takim tempie, że wi
downia będz.e przepełniona.

W  OBAWIE PRZED EPIDEMIAMI. Magistrat 
komunikuje: Wszystkie osoby, przybywające z ob 
szarów województw Nowogrodzkiego, Poleskiego 
i W ołyńskiego Litwy środkowej, Litwy K ow eń - 
skifj, oraz z republiki Rosyjskiej, Białoruskiej i 
Ukraińskiej, na stały lub dłuższy p ob y t ,‘ jako 
wzbudzające podejrzenie c c  do chorob zakaźnych, 
obowiązane są zg a s ić  się nie później niż w  ter- 
nunie 24 godzin od  chwili przybycia do Fizykatu 
miejskiego, Ratusz I. p.

ROZWÓJ „TARGÓW WSCHODNICH". O n e g -  

daj odbyło się posiedzenie pełnego Komitetu 
W ykonawczego „ T a r g ó w  W s c h o d n i c h " ,  na 
którem prezes Turski przedstawił orzebieg pierw
szego okresu -istnienia tej instytuoyi i zobrazował 
jej dotychczasowy lozw ój. Przedłożony bilans I. 
„Targów Wschodni-.h" wykazuje — mimo znacz
nych inwestycyi o  charakterze użyteczności pu
blicznej —  czysty zysk w wysokości przeszło 
pół-czwarla miliona. Uchwalono przedłożyć Ra
dzie nazdzorczej i walnemu zgromadzeniu yropo- 
zycyę na wypłatę dywidendy i superćywidendy w 
łącznej wysokości 10 proc. od  udziałów wpłaco
nych do dnia otwarcia I. „Targów ". Gmma m 
Lwowa przystąpi ą bo nich z aportem w w yso
kość ■ 21 milio j ó w . Uchwalono wniosek na pod 
wyzszem : kapitału „Targów  W schodnich" do w y
sokości 60 milionów mk. i przemianę ich w naj
bliższym czasie n a , Spółkę akm-jną o  kapitale 
75 milionow mk. Komitet W ykonawczy przyiął 
do wiadomości wynik konkursu artitektonicznego 
na rozbudowę „T argów  Wschodu Eh". Postano*- 
wiano już obecnej wiosny przystąpić dio wzniesie
nia nowych budynków wystawowych. W  najbliż
szych dniach wyjeżdża do W arszawy delegacya 
na konfe-rencyę, która się ma odbyć w minister
stwie skarbu na temat ud zielenią mastorn subi- 
wencyi na rozbudowę i kwestyi zaradzenia ogó l
nemu bezrobociu. Delegacya ta n n  również poru
szyć- sprawę rozbudowy „Targów Wschodnich".

W YPLATA WYGRANYCH LOTERYI GÓRNO
ŚLĄSKIEJ. Dyrekcya loteryi górnośląskiej podaje 
do wiauomości, że wygrane loteryi górnośląskiej, 
które padły na losy sprzedany na terenie Rzeczy
pospolitej Polskiej, wypłaca się w Sosnowcu, ul. 
Trzeciego Maja 20, od goaz. 10 do 16.

WYSTAWA PRAC KONKURSOWYCH na ar
chitektoniczną rozbudowę piacu w vsławowego 
•Targów W schcdauh" została otwartą i jest do
stępną dla publiczności w -salach  Towarzystwa 
Przyjaciół Sztuk Pięknych przy ul. Dzieddszve- 
kich I. 1 Na pierwuzym pianie znajdują się pra
ce  nagrodzone prof. A Szyszko- Bohusza, inz. 
Blady, Wikt ara i W róbla i inż. Bagn ń.-.kiego, ja- 
koteż pi aca, którą uchwalo.io zanucić, oznaczo
na numerem IX. a nadesłana ze Szwajcar/i,

W  innych salach Tow. *trwa nadlał wystaWa 
obrazów  Ludwika Kw:atkowdtiego i Kazimier 
rza Sichulskiego.

DZISIEJSZE CZĘŚCIOWE ZAĆMIENIE 
SŁOŃCA. Jak podawaliśm y, << ile pogoda d op i
sze, będzie można, oglądać od godz. 15.36 do 
17.35, to jest popołudniu. Oglądać należy to zja
w isko szkłem  zakopoonem, ai>y um knąć szkodli
w ych następstw d la  oczu .

KURSY WALUT. N a.g iełdzie  oficyainnj we 
Lw ow ie wczoraj płaconoT za 1 dolar od  3.825

do 3.936, doi. konarl. 3.700,, marki nierri. od 
10— 12, Iraojki frane. 34ót f. lielgijskie '325, 
I. szwajcarskie 750, leje ram. 24— 26, liry w ło 
skie 200, kor. czeskie 68/ kor. auslr. stemn. 
0.53, kor węgierskie i .5 0 * f. szlerlingów 17-000 
marek.

KRONIKA .WYPADKÓW. 51-Ietni Jędrzej Ba-' 
ra, woza.ica tow przywozowego „Bałtyk"' w ifl-- 
Gródeckiej, aostał się miedzy dwa wozy tramwa
jowe. Jeden z  nich 1 132, potrącił w óz Bary taw 
siinie, że woźnica spadł na bruk! i coznał wstrząsu' 
mózgu, oraz odniósł rany na twarzy. W óz trawił* 
w ajowy został częściow o uszkodzony. Pogotowie 
rat. po udzieleniu pomocy odwiozło rieszcześli' 
we go eto szpitala.

20-letiną pom. drukarską Janirię Góralówoił 
i 26-letnią Bronisławę Lubelską na dri-cy Spadzi
stej pokąsał wściekły pies. Poster unkowy, poli" 
cyi zastrzelił nieóezpieuziie zwierzę.

. '7-leiniegj Dawida Biauera, syna lakiem,ka na 
placu Zbożowym  pokąsał złośliwy czworonóg. Po
gotowie rat. udzieliło im pjm ocy.

ZAMACHY SAMOBÓJCZE. 35-letnia Anna K- 
zam. pirzy ul Chorążczyzny 1. 15, po n ieporozu
mieniu z narzeczonym usiłowała się otruć kar
ło. >lem.

Marya K. lat 24, w mieśzkarm swem przy 
ul. Skarbkowskiej wypiła znaczną ilość octu- Po* 
gotowie rat. udzieluo im pom ocy, zaś zatruta
karbolem odwieziono co  szpitala. ■* \

— ZGUBIONY W  KINIE ‘„Marysieńka" dnia 
25 marca b. r. portfel z  dokumentami osobi
stymi, oraz z srebrną branzolctką, zechce zna* 
lazca zwrócić d i W ydziału Bi amiej Pom ocy Stu
dentów Politechniki lwowskiej, gdzLe otrzyma sto* 
sowne wynagrodzenie. — -Fróhiich Robert.

P 0 D Z I Ę K 0 W A N E.
W  poczuciu rudego olm w iązbi składa ta 

drogą wyrazy szczerego podziękowania WPanU 
Maryanowi 1 K inalskiemu, tw órer i kom pozyto
rowi „K antaty" odśpiewanej przez Chór dny 
kurzy Iwon ski.Ji w  dniu jubileuszu 35 letnio) 
pracy kierowniczej org. prezesa Juliana Obirka, 
oraz WPanu Antoniemu Kinaisk.emu, dyrygeu 
tom  chóru, -ja ko też WPanu Stanisławowi K'- 
naiskiemu za łaskawy akompauimncnl. przy w )" 
konaniu „K antaty".

KOMLTLJ' JUBILEUSZOWA
— —

T H A U  E H Ł  A U £ .
Za rubrykę tę redokcyi nla odpowtadsk

* O S W P iF . NOWOŚCI
ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TLCHNICZNY

A .  N K U I 5 A U Ł 5 K ^
Z  K O Ł O M Y I

usid|e z dnlrm l-go mali" otonrtjb^
ZAKŁAD 0ENTYSTYCZNO-TECHN1CZNY

m .  E H R E K k ł i H H Z O
z o s ta ł p rzen iesion y  

na ul H e t m a ń s k ą 22 (naorzeciw Teatru



Nr. 70 ..DZIENNIK LUDOW Y" f>

Z krwawej kn-niki.
■W uh piątek przedpołudniem  w  Grzybb- 

wica&li przyszedł do  dom u 70-letniego Mich*.' 
fa. W ojtyńókwgo 2\ letni Jan Birecki, dezer-i 
ter i 'prosił go, by  zezw olił synowi jogo 17-letp 
niemu Ilry oow i przenieść z lasu dzika, którego 
rzekomo zastrzelił komendant, posterunku po 
licyi. Wojtyńsk acz ni® che tnie zezw olił na to. 
3  losie Birecki strzałem z kuraninu zam ordo
wał m łodego \\'ujtyńsk’’ego. Następnie wróci 
1 'w m ieszkaniu zastrzelił jeg o  ojca, p o u e m  
również strzałem z rew olw eiu załnt żonę W oj 
ryńskiego, Annę,, la i 56, która ze wsi wrara la, 
do dom u. W  końcu spotkawszy w  drodze dru
giego syna zam ordowanych 2L-leinieg.. Dmytra 
zwabił go d o  lasu rzefleorno do  przeniesienia dzi- 
'̂ a. i la postrzelił go w  szyję i głow ę. Sądząc, 
jo  teuL już zm aił, w rócił do  dom u s iw d i ofiar 
1 tu zrabow ał około  GO.OuO mk. i w iele heroin
nustryackich.

Morderstwo szybko wykryto, ounaleziono 
gan ionego Dmytra W . i przew ieziono go w so- 
W ę  d o  szpitala w e Lwowie, Tu sędzia M i l o -  
nzynsk' przesłuchał go i zarządził areszt owa 
nte m ordercy. Birecki W Urzędzie śledczym  pf>- 
l>cyi przyznał się do zbrodni i podał, że u- 
ozynił to w  chęci zysku, albowiem  rodźm y 
Pomordowanych uchodziła  w  okolicy jako mu- 
lltna. Dalsze śledztwo w  toku.

W czoraj w ieczór doniesiono policwi i Pogo 
k*wm ratunkowemu, że peinia kobieta, prawiło 
podobnie narzeczona 21-lelniego akademika An
toniego kosiń.-.k1ego, zam. prz.y marne w' real
ności przy ul. Rłonnej 22, zranił go strza- 
tem rew olwerowym . Frzybyly lekarz Pogoto

wia, stwierdzał u K. postrza ł w głow ę i usz
kodzenie prawego oka. W  stanie nieprzytomnym 
odw ieziono go do  szpitala. Śledztwo w  toku.

Przedostatniej nocy w  okolicy głównego 
dw orca bandyci napadli na 22-letriiego murarza 
Michała Załudcń go. Zadawszy mu nożem  3 ra
ny w  głow ę i ręce, napastnicy zrabowali tnę 
gotówkę i zbiegli. Ranionemu PogM owie rat. 
udzieliło pom ocy i odw iozło  go do szpitala.-

W dom ach kolejowych przy ul Gródeckiej 
131 Franciszek Gesner napadł na J etucisz-ka 
Stawnego i* zran ł go nożem  w lewą rękę. Po- 
licya aresztowała Gociiera.

-— --
W Piaskach obok 'Szrzproa onegdaj zam or

dowano Unala Krawczuka. Stwierdzono, /.o m or
dercami są 38-Iotni-i jego ż.ona Katarzyna i ko,- 
chauek jej 2u-letni W asyl Krawczuk. Oboje przy
znali się do zbrodni. Odstawiono cli do sądu 
we Lw ow ie.

 -
W Bustweczku [>ow. Mościcka go, Szym on 

Cboinik z Strzyfica, [aalczas klótai zabił G0-let-< 
niego Jana leszczyń sk iego . Powodom  nieporo
zumień były  spory familijne Ukrywającego sio 
zbrodniarza policya njt.la i wraz z  je g o  braciA 
Michałem odstawi ją do sądu.

— —
W  korzeniey ad Jarosław z. m iesiąca za 

m ordowano M ojżesza hnopfa.. Policya uiąła mor- 
idercóśe-bandytow a są to : Wasyl L od iod a j, 
Jan Klimaszko i Iwan SolitOi^.Odstawiono ich 
do sądu w  „Przemyślu. '

Reakaya szwedzka przeciw gabi- 
netowi soc. Brantinga.

Rządowi szwedzkiemu, na czeie kiorego stoi 
dlziałacz i polityk soeyalistyczny Rranting, a któ
ry opiera się o  większo.,ć parlamentu złożona 
z żywiołów liberalnych i sdcyahstycznych, — 
grozi przesilenie. Daleko idący projekt Brantinga, 
dotyczący zwalczania bezrobocia, wywołał opo- 
zycyę w kołach liberalno- mieszczańskim, sil- ^ 
nie popieraną przez zachowawców, z zasady prze
ciwnych Brantingowi. Projekt znajduje się w ko- 
misyi budżetowej i wkrótce przejdzie do plenum 
parlamentu. Stanowisko ooozycyjne liberałów 
wzmocniła sprawa 'raktatu handlowego z sow ie
tami, w którym Branti-ng, zdaniem całej prasy 
mieszczańskiej, poczynił zbyt daleko idące ustęp
stwa. I ta kwesty a  równióż wejdzie niebawem 
pod obrady parlamentu. Ponieważ na ogólną sumę 
230 mandatów poselskich socyalr.wi posiadają 10/ 
wobec tego w razie polączeina się żywiotów  za
chowawczych i mieszczańskich byt rząciu Brantin
ga byłby poważnie zagrożony.

 ♦ *

3  sa7/‘ rozpraw.
0  N A D U Ż Y C IE  W Ł A D Z Y  U R Z Ę D O W E J , 
H Y E N Y  Z  C Z A S G W  L IS T O P A D O W Y C H .

W czoraj rozpoczęła  się* ponownie, odra
czana już kilkakrotnio rozprawa rewidentów 
kolejow ych Mrozowskiego i Udgeheu&ra. Dla 
tych czytelników, kiórzy nie znają jeszcze tła 
sprawy podajemy j-e w  krótkości według ak
tu oskarżenia

Starsi rew idenci kolejow i Alb hał Ungelicuer 
i Maksymilian -Mrozowski, pełnili służbę na gł. 
dworcu kolej, wo Lw ow ie w  czasie przewino 
listopadowego r. 1918. M ając pow ierzony %■ 
bie nadzór nad magazynem przesyłek towar 
row ydi, wydali w brew  instrukcyi i wyraz- 
rvm  zakazom dowództwa, dw orca, przeszło 100 
skrzyń perfum i w ody kolońskiej, niejakiemu 
Przostaszewskiemu, który legitym ow ał się sfal- 
szowanein piśmiennem zezwoleniem  w ładzy w o j
skowej. Perfumy te wysłane by ły  hansilo  z 
Budapesztu do Odessy. Ponadto jednak w y
dawali tak/.e przesyłki, których adresaci m ie
szkali w e Iwwowie, a  c o  gorsza, podejmował# 
z  magazynu także przesyłki dla żołnierzy, ad
resowane do  poczt polow ych, a  zaw arlość ich, 
składającą sie przeważnie z  różnych wiktua 
łów, rozdzielali częściow o m iędzy furtkeyona 
ryusz r kolejow ych. Ten ostatni fakt usprawie
dliw i a ją  oskarżeni rozporządzeniem  prof. Bartla, 
ów czesnego d ow ódcy  dworca, czego jednak pr. 
B. sludiany jako świadek, nie potwierdził.

Go się tyczy zarzutów bezprawnego w y 
dawania przesyłek Przestaszewskiemu, (który 
zbiegł i nie a adom o gdzie przebyw ał, ęsk, 
i nawet o tein m e wiedział, zas obw . l Tnge- 
lieuer, twierdzi, że działał w  dobre / wierze, 
Mrozowski twierdzi, że nie brał w  tom udziału, 
gdyż przedstawione przez Przestaszewskiogo d o 
kumenty uważał za autonty/ zne. Tej otironie 
przeczą zeznan.a kilku św iadków ; równie nie- 
prawdnpodolmem. jest twierdzenie, obw . -Mro
zowskiego, że o  Biczem nie wiedział, ponieważ 
obaj obw . urzędowali na zmianę, w  tom samom 
biurze 1 ó  wszystkich bieżących sprawach 
wzajem nie się inform owań

M oslatnim  punkcie akt. osk. zarzuca. Un- 
goheuem wi kilkakrotne branie łapów ek w r 
1918 i z początkiem  1919, za przeprowadzenie 
czynności urzędowych, a m ianowicie raz bezpo
średnio od  strony prywatnej kwotę 70 K., p o 
żarem za pośrednictw em  tragarzy kol. kilka ra
zy  po  1G0 i 200 K.

Na w czorajszej rozprawie św iadkow ie prze
ważnie powtarzają w łasno zeznania; jednak nie 
są one —  rzecz naturalna — już tak dokładne 
z pow odu upływu czasu.

Przew odniczy s. s. o  Dworzak, oskarża 
pprok. Landau, bronią adw. dr. Macielmski i
dr. Ratyc.ki.

W yrok zapadnio praw dopodobnie pojutrze.
----

Nieudały zamach na ośmiogo
dzinny dzień pracy na kolejach,

dYrekcyi wileńskiej rządzi osławiony Lands 
"terg, który cnciał, aby w Łapach warsztaty pra- 
^wab* 10 godzin. W ydał wię odezwę wielce pa
ty ity czną do warsztatowców, wprowadzając rów- 
t'°czesnie z dniem 13 bm. 10 godzin pracy W ar
sztat iwpy n u  zgodzili się na to i o  roaz 4-tej 
PjPuścili warsztat W  środę 14 bm. zamknięto 
^ s z t a t y ;  policya z granatami zaifła drogę, przy- 

ogłoszono 480 nazwisk jako wydalonych 
■^powiedz ią na to, była ze stromy warsztatowców' 
y?ll<ianność w postanowieniu, że żaden do pracy 
n‘e stanie. .

Gdy władze się o  tein dowiedziały, cofnęły 
cofnęły wydalenia i zaprowadzono z po- 

.,eTri g o d z in n y  dąień prącym z wyjątkiem pil- 
n-apraw, oo zresztą i przedte m o tow i azywało. 

v , pzięki więei silnej organizacyi Z. Z. K., ro- 
•za W^ ra^- Należy znznaczj ć, że ostatnim' 

po warsztatach kolejowych stajano sie roz- 
sP0f»ban 'i wprowadzać 10 godzin pracy', 

le s tr  ^  takiei 'solidarności był 1‘ w Bydgoszczy'. 
- > tylko wędka na ludzi, aby wykazać — ile

, zroui się*' przy marnej zapłacie, li- 
ntar -13’ robotnik dostawszy pary tysięcy 

® z  tem się już tak zżwjc, że będ-ńe
Pracował r e e m  stale tu godzin.

rob i<> ą?6 w  Gkie niebezpćcrzeństwo dla 
aIe ia lezV się spodzieArać, że ro

ty -/Li natb l  bronić 8-godzinnego dn,a pra-
'tyOi ^ o p ł a t y  st.nsownre ao potrzeb żyoio- 

a to uzyskają, to i wydajność pracy 
aniż*-,, . T b 28 s -?*odzininvm dniu pracy
wiAniu dziesięciu — a przy Uch<m odży-

Ś j Z S i ^ b o fa K z e a o .

NlArH Zw K^ S e n ?e  s t p e j k d  W  DRUKAR-
uhtawa mi T- W poapi ianą została
dśwcfrjuj pracowników a orau>-
żat'vî atb;.ttr» d u U2’*’'5 zgromadzenie umowę tę 
u  'teocm cr"' lak &****'■ jak personaT
a 20 podwyżkę mmimum płacy

3  C zafru J/owośc\
DAMA W GRONOSTAJACH.

operetką w 3 a taeb Jaofe Gilberta, słowa R 
SUtanzcra i E. W elischi, — 21 3 1922.

Maryanna, żona hr. Bellrami, jest łudząco po
dobna do siynnej z piękr.ośżi swej prababki, któ
rej portret (w gronostajach) wisi w salonie. —
0  tym portrecie krąży w zamku legenda, iż „da
ma w  gronostajach*' niejeó. okrotnie opuszcza krę- 
oujące ją ramy i przechadza się po zamku, co 
jest przep.iwied uą jakiegoś nieszczęścia. Zdarza 
się, że w zarmui kwateruje pułkownik Paltycz, 
który' odrazu zapłonął miloocią do Maryanny. 
Obiecuije uwolnić jej 'męża z więzienia, jeżeli 
ona zdecyduje się spędzić z nim noc w sypialni. 
Gdy podniecony pułkownik usypia w  fotelu, scliri- 
dżi d ) niego „dama w  gronostajach*' i on we śnie 
przezywa z nią rozkosze miłosne. W  ten sposób 
uniknęła Maryanna grożącej hańby, a równocześnie 
mąż jej odzyskuje wolność.

Piękne libretto, przeplatane szczerym dow 
cipom i svtuacyami komicziiemi, ilustrowane jest 
muzyką, która wartością swą m oże me dorównuje 
treści literackiej utwDru, jeanak bardzo"'dobrze 
urozmaica całość.
1 Artyści grają d! /skonale, a wys*arczy wspi> 
mnieć Kuligowskiego, fou f ownjk), Tatrzańskiego 
(Suitangi), Aleksandrę Lubicz CMaryanna), Świe
żego (nr. Adrian Beltrami), Szczęsną (Zofia La- 
vatle), Rońsjiiego ( iw o n  Sprotti) — by mieć 
pojęcie o  starać no i  ii wystawienia tej ooeretki 
i o  poziom ie artysbrezr.ego jej wykonania.

K rypowaire brakiem miejsca, ograniczam się 
na tem krótkiem  i pobieżnem  sprawozOanu.

Whmysław Gołębiowski

'Różne.
i j

Z  RYNKÓW ZBOŻOWYCH. Jak donosi je
dno z prm  warszawskich, wiadom ość’’ o  przebie
gu tranzafccyi zbożowych w  ciągu ubiegłego ty
godnia na ważniejszych rynkach świata, świadczą, 
iż re irfcncya zw yżk)w a cen zboża ma się o b e c 
n e  ku końców,, Przediewszyshaem wszedzie, za- 
rćrwn > jak i u nas w  Polsce, daje się spostrzegać 
przewaga pod!ażv nad popytem.
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O honor naszego uchcufitwia.
Miedzy rządem polskim a francuskim sta

ną układ: moc^ któro^o robotnicy polscy za 
dobrem wyeaęroctz^ntŁ-m wspólyra -:ow ać mają w 
•tibiidowie przez wojnę zniszczonych okolic nrzy 

zapewnieniu' im wszelkich przy w  Je j ów, jak.e po 
siadają orgai zacye zawocowe we Francyi samej. 
Nic dz wneg1 > zatem, że caie rzesze ludzi, nie 
znajdujących w kraju ocpov ieomego zarobkowa, 
uia, skorzystały z tegu układu, ciągnąc gromadnie 
•« zuchou, gdzie płaca we frankach, wobec dewa
luacji mark polskiej, wabiła iot, sJriej, nj-żli chęć 
pracy na/niwie ojczystej.

W  ostatnich jednak czasach, prasa francuska 
zwłaszcza prowincyomaina, a tern samem szowini- 
stycziiicjsza, stawia rob om k ow  naszych p o i  prę
gierz opinii, wyliczając me^tonczony szereg po- 
żałowania a^dtwch faktów z ich życia, i trytku 
w głównych centrach francuskiego przemysłu i 
górnictwa.

Polskie wychodźtwo robotnicze które pod nie. 
betn OaJLi] i znalazło, gościnność i sposób uczci
wego zarobkowania, rekrutuje się jednakowoż z 
wielu elementów mesumienr./ch, dopuszczających 
się często gwałtów', występków ba nawet zbrodni, 
kalając dotychczasowy dobry honor robotnika pol
skiego zagranicą. Owe smutne zajścia, rejestrowa
ne pi zez dziermiki zazwyczaj prowhtcyon dne i 
podlane ooa sąd opinii ogółu, są bezłitośme opii- 
sywane. psując znau ą sympatyę Francuzów dla 
synów Polski. W  tutejszych kolach miarodajnych, 
coraz to częściej odzywają się głosy, domagające 
wyeliminowania osobników polskich, przynoszą
cych ferment rozkłaćczy w  koloniach czysto fran
cuskich.

Obecnie znowu' zdarzyły się większei wagi 
wypadki. I tak n. p. robotnik- Polak okrada Frań- 
guzów i własnych wspołoract z zegarków i za 
pracow-anydi oszczędności, innym razem górnik 
z*MaŁopolsk gwałci kilkuletnią dziewczynkę, lub 
pijar1 roooirfey z Królestwa, grając cała r.oc w 
karty, chwytają w  końcu za *iłofv, noże i toporki 
riszeza meble szynkowni i  szlakiem krwi bratniej 
zaznaczając taniec swo, rozpustny, — to znowu 
brat zabiera bratu żonę, przy ozem s ta cza j wal
kę na śmierć i życie, lub kobiety polskm kra- 
Uią towar na ja cm ar ku, gdzie je dopędza m iej
scowa polieya i aresztuje. Zdarzają się też wy 
padk . że polskie dzieci kradną bseltznę i ‘ kury 
należące do górników francuskich. Oa dłuższe
go ponoś czasu Francuzi odmaw iają Polakom sta
nowczo sal aa zaoawy, gdyż po bijatykach i 
oręjach, jak wandale niszczą wszystko, atbo roz
prawiają hałaśliwie o  polityce, śpiewając w  Kon- 
eu niemieckie... „Kriagsheeter11 i t. d.

Nie trzeba się też dziwić, że kulturny Fran
cuz ze wstrętem >mal odwraca się teraz od pol
skiego robotnika, wyrabiając sobie sąd i zdanie 
jak najgorsze o  reszcie narodu, który pozna* po 
tej garści nieokrzesanych eiementów. W  nich to 
już dziś widzi tylko samych intruzów — me zaś 
pożytecznych ludzi do odbudowy Kraju, którzy 
nadomiar jeszcze zakiócaja jego życ.e,
• Robotnik polski w ych zagłębiach górniczych 
koło Lille i Aras stal się dlań balastem., a kó- 
biety francuskie w Champagne straszą nawet dzie
ci Polakami, nazywając ich „brudasami"' („sal 
Polonuis11) !,..

Pewien poważny dziennik francuski w Rou- 
ba,x opisał niedawno krwawe zajście, w  jakiejś 
mieścinie d., gdzie rozochocen, Polacy, po zam
knięciu- Baru, pokaleczyli ciężko g osp od om  i joe- 
wnego broniącego go Francuza, nie mn:e, i je- 
dńego ze swoich. Pismo ta karci w  kuńcu w w y
mownych słou  arh takie „azyatyckieY zachowa
nie się, i wyraża się ostro o  „bandzie1'' Polaków, 
donosząc równo-ześnie o  aresztówniu kolcu z po 
między tych „rabusiów 1...

Nie bardzo m :łe horoskopy otwierają się dla 
naszych przybyszów z Polski, szukajaćych tu przy
tułku i pracy. Obac* iać się słusznie należy, i a 
Francuzom sprzykrzą się wreszcie ow e „prak
tyki1', a ich organizacye potężno i wpływowe m o
gą z czasem, ztiiecierpliw.one tak em'. zajściami, 
zmusić rząd francuski, by usunął żywioły, za
kłócające spokói państwa.

Starać się więc trzeba, by organizacye zaw o
dowe w  kraju, które zajmują się wychodżctWei.i, 
robotnika poiski^fo do Francy i z całą bezwzglę
dnością zwalczały takiego rojzaju  wybryk i o d 
ruchy bujnego temperamentu i stanęły na poste
runku poKonania coraz to hardziej szerzącej sie 
demoralizacyi w ogniskach po  skich na ziemi za
przyjaźnionej. Jest poniekąd powinnością ogółu 
f olskmgo domagać się od sfer miarodajnych, usu
nięcia niesumiennych jednostek, deprawujących 
zdrowy materya) robotnika polskiego i dążyć ca
łe nu siłami do poprawy psujących się stosunków 
między sympotyzująymi narodami

Dopuścić nie powinno się wreszcie do tego, 
by firzeciętny Francuz, nie znający zresztą naszej 
historyi, ni kraju, ni narodowych bohaterów, 
wzdrygaf się z czasem uścisnąć dłoń polskiego 
Tobcrtuitea. Boj aiań Polska jest taka, jaką ją 
widzi w  t jd i  emigrantach i' z tego, co  spostrze
ga, stwarza sobie zgoła mylny sąd o  Polsce i 
o jej kulturze.

Inź. Dr. E u g d n i u s z  M e l le r .

wę, drwiąc- aóbie z e  sądu z magistratu, ufni, 
że tak jak za czasów  austryaekieh za potnocH 
przekupstwa lub pięknych uśm iechów pań utaj' 
słrowyąh do p. „k om isa rza ', będą mogli ro
lne, 1o co  im się żywnie podoba.

W obec tego, apelujemy do tutejszego są,* 
du, aby pałkarzy- piekarzy wziął pod swojf, 
opiekę, za łamanie ustaw poiskicb za „kra- 
ty“ . Są  doniesienia już na tych, to  nie okefl 
stosuwai sie do ustaw W yrok należy wyda* 
w ać spiesziuc, al»y drugim nic ch tia ło  si$ 
próbow ać szczęścia Cała. ludność miasta sta* 
me po stromo w ładz. Należy tylko energie** 
nie w ziąć się do tych m ajstrów puskarzy, * 
zaraz nastąpi poszanowani© prawu.

Ąom unika/i/,

X  Z a r z ą d  „ŻYCIA'1 wzywe członków v V f 
działu o  ounktuame jawienie się na posiedzenie, 
które odbędzie się we wtorek o  godz. 7‘30 wiec* 
w iolcaiu przy p!. Akademickim 1.

X  ODCZYTY O SPÓŁDZIELCZOŚCI, W  cyk 
klu tych edezytów, mających tak duże powodza” 
nie w naazem mieście, odoędą się w  tym ty go dpi" 
30 3. i 1/4. dwa od czy ty  dyrektora Banku icwarof 
wego Krzysztofa Krzysztofowicza i dyrektora ,,-ler 
dności111 Mićnała Chrystowskiego na temat „Orga" 
nuacya korporacyi spożyw ców :: oraz . Wolny 
handel i kooperacya11. Na odczyty te w yo^iycb 
znawców i dz.aiaczy w dziedzinie koupcracyi śpo  
żywczej, odbywające się w Instytucie technolor 
gicznvm (ul. Bouriardd 5), wybierają się" szerokie 
koła z r.aszego miasta.

, X  ROCZNICA KOŚCIUSZKOWSKA. Towarzjf 
stwo Polskiej młodzieży im. T  Kościuszki vje 
Lwowie uęządza dnia 4 kwietnia 1922 r. y/ielk-' 
obchuu patryotycaiy kt: uczczeniu rocznicy p rz y 
sięgi i zwycięstwa Racławickiego, ukochanego 
W odza, Tadeusza Kościuszki. ^

Obchód zostanie ogłoszony.
X  TOWr. PIEKARZY uprasza się o omijani' 

D iohooycza z pow oau będącej tainie w toku altcy1 
cennikowej. — Centr. Zw. rob. przenysłu sp^ 
żyw czego.

Walka maistrów z wiatrakiem
VT ub. soboto w  sah Izby ręknilzielniczej, 

id by t się w iec m ajstrów- rzem ieślników, na 
k t ó n r jirzyłiyli toż delegaci ze wschodniej Ma
łopolski.

Przehieg wintu i reagowariie zebranych na 
w ygłaszane mowy wsk. izuje, żo ludżio nie li
nieją, się Dogodzić z duchem czasu, są czuli nu 

irazesy,j a  sh)ją w sprzeezunśri z rzeczywi- 
yę.-ścia,. /

Wiek? czasu zabrałY im jeremiady na Kasę, 
chorych. Ci panowie nie życzą sobie ubezpie
czenia tormiiiatorów, a gdy juz kasy istnieć mu 
szą„ to radziby rządzić, się w  nicłi po „sąsiedz
ku1'. ś, isłe łr*yaumie się ustaw o!xiwiązuja.- 
cvch  Kasy chorych, ob jektytm ość i chęć zndo 
wolenia wszystkich słusznycji poslulatów, 
skąd by ono tylko były jiodnoszoiie, cechują za-  ̂
rządy obecnych Kas chorych.

Prawdr ię, o  Kasach rborych  itypowiedział 
id i delegat w zarządzie Kasy i nie radzą sję 
t© z Joty  um niejszyć, cluKiażby wrogowie Kas 
ihoryeh i dalej niesłuszne zavzu(y podnosili,

Tow . di Lu ber rznezowo i w yczerpująco 
wlpowiedział na jwdaoszoTio przez niektórych 
m ów ców  zarzuty, któro (o zarzrui.y p?< wyjaśnie
niach doprow adzających do  iiy ta cv  niektó
rych wiecowników, okazały się niesłuszne i 
)d u h e j wagi.

Naslępnio piorunowali zebrani przeciw' u- 
liezjiie 'zomu od wypadków*. -Żądali natomiast 
dalszych rządów ■ ,:h pyty czok ulgowych dla sie
bie, oraz zmiany ustawy,- któraby i nadal zabez
pieczała cechy i p >p?z.wlnio prawa rrkodzichi 
ków i przem ysłowców.

W  WiaCu tym brał«. udział mola ilość in 
tciesow anycli lak z miasta, jakotól z jiiow incyi 
Świadczy bo, o nie-wieikiem zamteresowaniu się 
bej klasy omawi.uienii sprawami.

Bezc/elnosć niektórych majstrów  
piekarskich

śTHY.f, w marCU 1922.
Do n rdarro* tutejsze piekarnie piekły dhlUt 

w nory, mimo, że ustawa w tym kierunku zaiwa
nia tego. Na jednam zgromadzeniu robotniKow 
uchwalono zaprzestać piec w nocy. Sprawę t<; 
poruszył także „D ziennil Ludow y1 Zaczęto 
w ięc praeować w dzień. Nie w smak tu jednak 
jest kilku paska rzom, U órzy  przed w ojną hyłl 
bankrutami, a dopiero podczas w ojny rabując 
btrdną ludność przez sprzedaż chicha po pas* 
Karskudi (enachj dorobili się majątku na p<v’ ie 
biedaków', ta banda paskarska chce jionownic 
wprowadzić pracę w  nocv Z wyjątkioni zale
dwie jednostek reszta chce świstau na usta-

f  S S G L G S Z E H l f t , f

APTEKA przy ul. Zielonej 3 i  posznsuje pań Jo P®. 
kowania. Pierwszeństwo mają z okolicy ul. Z ie lo rw j

PARKAN nowy 2lM metr. bieżących sprzeuam. 
mo.ść Zielona 36.

WiaiD'

SPRZEDAM tanio najdoskonalszy filtracyjny a p a r a t  
piwa „BRILL/tNT" nic używany. Zgłoszeni* f c 

bryce iirmy J. A. Baczewski, Żnicsiem e koło  L v o u -*-^

ZOUBfONO legitymacyę na nazuusko bolesław 
iewski, wydaną w Starostw^ Brzezińskim. Zna,_a^d 

upraszam o  zw iot na adrt:, ▼Tomaszów, M acow itc-••
ul. Spaiska Nr.* ó.

oŝ Ż*K UCIIARK a do ssmatoryum na wieś uai>chmiast P1 jj, 
kiwatia Wysoka płaca. Zgłoszenia Sokal, SyfcsfU **^

C łiLOPCA z dobrego domu przyjmę zaraz do pras1 
dam obiad R. Turlik, złotnik, Lwów, Sykstus* 

II piętro.
T a b f'DOSZUKUJE fułrhana i robot,nka do magazynu r y^ '7 

* ka wódek i miudu Zygfryd Krebs, Paloża, B a t o ^ = ^

UKOŃCZONA seminaizystka pil? tuk uje lescyi. ZS10' 2 
nią pud .Solidna* do Administracyi. >

KUPIĘ jeden do trzech m orgów ogrodu z n.atynj Aif 
kieni w obrębie Lwowa. Zgłoszenia Józef Ntb- 

Lubomirskich 3.
ar-J IPO.MOCNIn tryzyerski poszukuje posady na w-w/?.‘‘ dU 

miejsca kąpielowego Zgłoszenia pod „fryzy6 
Piura dzienników ocherera, Pasaż Haustnana.

— -------------------------------------------------------------   T77ebi'*'
Z DOLNA panna do kasy ■ piowadzenia ksiąg ^  ,3. 

Zgłoszenia między 9— 11, Arnold, K aźm ierzów ^—^

yj i ENOTYPISTKI polsko-niemieckiej poszukuj0 ’ 
°  w-el* S. A. Lwów, pl. jMaryacki 9 ^

jfA cO S Z E  i,,„m egow ce. po naprawy przyjmuje 
“  obuw.a MOiNZA Jagiellońska 16

n O C H O D ZĄ G A  kucharka do gotowania op^un . u|.c® 
u  i wynagrodżctjię zostanie przyjęta. .Wiad-os10 ^ 
Potockiego 22, Stróżo w a wskaże-

wyśro^etla od wtorku IV-tą 
i ostatnią serye z oyklu 
„ ]6ZDZieC B6Z GŁOWy ‘ pt-

SPRZEDAWCĘ rutynowanego z branży ot 
mie Karau i Schw«drun, Rutowskiego I.

kOA
Darfura
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UBRANIA MĘSKIE po 4 . 5 0 0 , 0 . 0 0 0 , 1 0 . 0 0 0  1 3 . 0 0 0  
=  i studenckie ==--■ 4 . 0 0 0 , 6 . 5 0 0 , 8 . 5 0 0  i 0 . 0 0 0
S p o d n i a  i  P r y o s s e z y  s i o  5.500 i 6-000
Spódnice damskie po 1.500, płaszcze dla chłopców po 3.000. UBRANKA DZIECINNE różnego rodzaju

Wykonanie o d  najskromniejszych do najwykwintniejszych z wybornych mareryałów  i aodaikow — Krój pierwszorzędny.

W większej ilości do sprzedania w loKaiu „ 1 T ATI \ T®3 M f c S U M M we Lwowie, ul. Bowiarda 5

2ąt£sć
we wszystkich 

aptekach.
N a k ł a d y  c h e m i c z n e  „ L A O K O O N "  Spółka z ojjr-, odp. w c  I ^ w o w ic ,  J L / in d e g o  6 ,

przeciw reumatyzmowi, 
bolom  nerw ow ym  prze
stał załem u przeziębieniu 

d jest =-77.. li....
!piz

Dul

stai 
i t.

plELĘGNIARKA poszukuje pielęgnacji w prywatnych 
domach. Zgłoszenia do Aaministracyi pod ..SiostiaN

JJUZIELAM le k cy i: fortepian, skrzypce, m tm itchi i 
francuski. Zgłoszenie o  godzinie 6 —7 ul. Grotgera 8 

* drzwi, partci ia  prawo.

P r z e j a z d e m  /.nowu pow rócił do Lwowa tyU o na
, ^ 0 0 .  czas, słynny w Europie o k u lis ta  N O W O 
GRODZKI, mówi o  przeszłości , przysz.ośc# k ażd tg» 
czlovi ‘Ka; wiele wdzięcz-vch odezw  od miejscowej pu
bliczności. Rrzyimuje od 10— 1 i od 3 —7 wieczorem , ul. 
Ligionów  23, d.zwi Nr. U I. p. Baczność na nazwisko.

[JBRANIA, raglan, płaszcz zimowy, używane na męż- 
czyzne średnio-niższego wzrostu tanie do sprzedania 
idom osć pomiędzy 6 —7, ul. .Romanowicza 9, II. p.

jjRZĄD
6 -8

śl. Poi Pinstw. Lwów, każm ierzowska 30 1. p. 
za ,upi szczeniaki rasy „D oberm an11 lub „O w czarki1 

miesięczne. Zgłaszać od 10—12 przed południem.

POSZUKUJE się k lka panienek (żydówki) do  kasy 
Rutynowane siły z kai/cyą mają pimwszeńsTwo. 7u ło- 

Lud * P° d "Kwiatkowski” do Wministracyi „Dziennika

Akuszerka
j1 zyjmuie janle i udziela porad pod dyskreoyą 
' ow> uiica Lwowskich dzieci (PoinaJ I. 7

Ceraty ^  Sienniki
w® 'wie kim wynorze po cenach fabrycznych poleca

M i c h a ł  h a c i c e l
Lwów, ulica Kazmierzowska 4.

J G O R O f yn  *  icczy ■ p e a y a i . u B i a .

” r* HISCH ulica Wałowa 11.
weneryczne, skórne, zastarzałe - 
leczy . p u a i a i t i i i u

A k u s z e r k a  EB H  | |  udziela porad facho
we Lnrnwii **  ™  wy(;h Pod dyskrecyą

ul. Łyczakowska I. 66 (róg Hausnera)

Sprzedam ottartyjnie:
« •  kokomuhilę „Glayton“

' NM na kołach  w najlepszym stanie.

Jl ,\,«parat (• samarni*neqs smjinli
T n i  kon'

31 ?J 30 Pas*  skórzanego
fio. nieu' u T  Szero1* ś c i  wyrobu wiedeliskfe- uW>W'|ny, orygmalny również

m«ąkLią iiosc m ateryi na ubrania 
z ^ KlB damskie i na płaszcze,

do pi8emne pod „in ż y n ie r *
LWÓW A JACOWEGO

• ULICA Z IM O R frw icZ A  L 14.

03HACZKI śiuline c
Baczność na 

firmę i Nr. domu

Q  I t a n i e j  u  f i r m y

S .  A L T H O L Z
0  Lwów. Pasaż Hauemana 5.

K 1 N 0 L 0 X ; P asat M U o la s cw  
Zmiana programu dwa razy, 
w tygod.: we wtorki i piątki

Dziś poraź ostatni wyświetla II SERYĘ 
„ŻÓŁTEGO TRÓJKĄTA* w 5 akt. p. t.

^ * v a iB B u a  i i a i i . a n b i  . i T - n a i a .  l u n i k

i  iflełloy hole! w m w u m i ;  Ma d9ro!łycti i i m l  z

C Z E K O L A O A
64 mE „DRflSTffl -  LUBELSKI

■ do r.abycia w aptekach i składach aptecznych. ■ 
"  Przedstawicielstwo na Wschodnią Małopslskę i Wółjn. J
■  ^ tokarsk i Związek W ytworczo-Handiowy r

?  . r u n m a c j f i  l w ó w , piekarska i  a .
. .  " J . IBflBt . .1 .u . ■ *

C  T  E l  B V i  I  >11 I E T  kauczukowe i metalowe 
m I I I I  L i l a L  w jk r .^  e n a j t a n i e .

i• iowiiif l.fioldgeier lwów. SjMial?.

M ii  al£ Lupintf. 'incgeiatyw j Miń TO'nirzyih I

Nowo założony hurtowny skład

tottórew laloGtefYjejrch i naryionrsldili
jakoteż

guziki, niri i przybory krawieckie, 
pończochy, skarpetki i wyroby włó

kienne
z fabryk krajowych i zagranicznychTpoleca 

f.rma

iwek poi
LWÓW, SYKSTUSA L. 2. TEL. Nr. 724.

filie: M m i  -  u r n  -  Wifdili.

CRlME mjaflor
biały.’

nietłuszczący, działa k o 
rzystnie na utrzymanie 

zdrowej płci-

PUDRY MARYLA 
i M IAFL0P

mało v.idoczne — przy
legające simie perfum o
wane, chronią twarz od 
skutków zmian tempera

tury ,
LOTION MIAFLOR

powszechnie znany sra • 
dek na porost w łość w.
EM AILLE MIAFLOR

niezrównany środek da
je silny długotrwały po
łysk, wzmacnia paznogeie.

PRZEMY SŁAW KA
w jaKości niedościgniona 

woda koiońska
PRZEM YSŁAW KA

KWATOWA
w o zapachach. Używa 
się jako w oaę toaletową 
i dodatek odświeżający 

do wodv.
PERFUM MARYLA
silny, trwały i słodki.

RÓŻA POLSKA
perfum polskief damv. na
turalny zadach świeżej 

różv.
‘ HEZADUNT

pasta i eliksir chronią 
jamę ustną i zęby od za 

każenia.

Wszędzie do nabycia!!
HEJMYH ŻBK, Pdztisó
FABRYKA PERFUM i KOSMETYKÓW.

W  ch oroba ch  skórnych  I w eneryczn ych

Dr*. LOLA FULLEKBAUM
se k u n d a ry u sz  szp ita la  p o w s z e c h n e g o  

o r d y n u je  o d  3 — 6 p o p o łu d n iu  Ż ó ł k i e w a  8. ?

i i

Br. Specyalista w chorob. skórnych 
i v.ener. b. sekund szpit powsr 
b. starszy ordynat szpit. W, P 

przyjmuje od 12— 1 i od 3 —5 
jla c  A K AD FM IcK I 4, parter

Samodzielny korespodent
oraz

samodzieliry saidokontysta
potrzebni zaraz.

Zgłoszenia tylko pisemne i  przedłożeniem odpisów 
świadectw pizyjmuje

SaN Rolniczy S. U*
W E  L W O W IE , KC JPERL HJf 20.

)



.DZIELNIK LUDOWA" Nr. 70

iNfydzierianle lub kuplę
viąki;*y, słoneezny objezt, nadający Sie na fabryka 
wytworów spożywczych, lub toż mogący być prze
budowanym we Lwowie lub też jego uboltcy, albo 

nawet przy dradze kolejowej Lwów-Tarńbw 
Warunki; Możliwość korzystania z prądu 

elektrycznego, większe ublkacye piwniczne >ub 
suinrynow.1, najchętniej er prze my stewy, łaskawe 
zgłoszenia z dokładnym opisana objektu i ceny uprasza 
się pud: „Poważna pizcdslęóiorstwo zagraniczne^*

S1P74 n g l u z d  BbCHStB&fl 
Ld 6ii, ul. Lęyiouou) 1. 21.

O S T f lT B IE  3  D H 8
POLECA MAGAZYN J. M C N Z E R A
ilt̂ * Lo6e, Ryneb 14.* -̂

Reformy damskie we wszystkich kolorach . 75<> 
Damskie pończochy patentowe 250
Damskie pończochy cienkie w 6-ciu kol 275
Damskie pończochy pół jedwaone 885
Damskie pończochy jedwabne flor 1325
Damskie pończochy czysto jedwabne 2600
Damskie -ękawiczki niciane od 375
Damskie rękawiczki imit. duńtiie l a  775
Męskie rękawiczki prw. „Nappau 2o0<
Szale jedw. we wszystkich kolorach o S  230u,
Szkaroetki niciane od 140
Koszule damskie szyfonowe od 1580
Koszule męskie szyfonowe od 1750
Kalesony prawdziwie dymkowe 1750
Zawijanki we wszystkich kolorach 26S(^

Zamów ifma z prowincyi odwrotnie.

LWOWSKIE TOWARZYSTWO AKCYJNE BROWARÓW.^

OBWIESZCZENIE.
Riadzwyezajne, Akiaine Zgromadzenie ahuonarjuszom Lwotnshicg0 

Towarzystwa Akcyjnego Browarów
uchwaliło Jnia 18 października 1971 roku powiększenie lapitalu akcyjnego ze sumy

ndp 16,300,000—  na (Np. 48U00 003 -
pizekazując Rauzl • zawiadowcze> oznacz iie kursu em isyjnego, określenie icnnit,u* 
sposobu i szczegółow ych warunków emisji uowych akcji.

Na podstawie tego upoważnienia tudzież zatwierdzającego reskryptu Miiiiś1'; 
Przemysł' i Handlu oraz skarbu z unia 4 marca 1922 roku .Nr bp. 588 {Moruj01 
Polski Nr. 62 z 17 marca 1922 uchwaliła Rada zawiadowcza podwyższyć na raz>c 
podwyższyć kapitał akcyjny

u Mp 24,000 000*—  do M d. 40,030.000 —
przez emisję sztuk 48.000 pełno wpłaconych akcji po  Mp 500 nominalnie na nastę* 
pujących w arunkach

’ 1) Dotychczasowym akcjonariuszom przysługuje prawo pierwszeSstwa do 
bycia nowych akcji w stosunku: „

na 1 starą akcję 1 nową po kursie Mp bOOO iel suel. a oprócz te. 
na 2 stare akcje 1 nową po kursie N\ 12000
2) Prawo poboru może byc wyaonanc w Polskim Banku przemysłowym ", 

Lwowie luh w Warszawskim Banku Dyskontowym, O ddzielc we Lwowie, za PrZCctl 
łożeniem starych »kqi, które zostaną zaraz zw rocon t po uwidocznieoiu aa iVc 
\vvkonania prawa pob ru.

3) Prawo poboru może bvć wykonane w tern mie 6 tygodni od dnia ogJ° 5/ 
nia pod regorem utraty tego prawa.

41 Prrzy zgłoszeniu i wykonaniu prawa ooboru  należy uiścić gotówką ca 
cenę napnai. . j.

■ 5) Nowe a k :it  uczestniczą w zyskach 1 owarzystw a począw szy od dni.* 
października 1921 roku. ,0-

6) Nowe akcje wydane będę w swoiln czacie po skontekcionowaniu zc  z 'v 
tem potwieruzenia, na uiszczoną wpvat?.

Lwów’, dnia 28 marca 1922.
Bada nadzorcza 

Lwowskiego towarzystwa Akcyjnego BrowarOW

B J l c P ^ E
n S H

H w  ST0WE Twmzy w ME
, .. icąspi opnczG

kuiiauuWiriiiiuuiimiijmni jniuuMi uiaummitMkHimi,wrai.r.i i ..m; i

5hŁfD  T<F,SO: E£ O M U N D f B
« 7 w  r w p i r i ś i e
P JT O W łK ir^ .U t < „ n i  l U l i  "

flimu!ffSfflMM ijjjuriM in 11n ATi mrm ni nituTtuinruitfnniTtn ruui ii \ih u tjgrri._
Cenniki na żądanie wysyłamy odwrotnie 11

llIBRHNIłl
F*1ARYFJARKG®f£
w M a g a z y n a c h  KonteLcy
I S I Ę S K I E J  I D Z I E C I N N E J

KÓRNER
M id, Trybunalska 6«

RUKI i STAIHr.-^
wykonuje DRUKARNIA i WYRÓB PIb(r ;  >  

I. F R IE D M A N A , Lwów. u l S y k s t u s * ^
15. ‘

Zastąp* naCDcmego r*daktora i redaktor ocij^w .edzialny.: JA N  SZCZYPEK . — Drukiem Artura Goldmana we Lwowie, ul. Sykstusfa. *•


